Cena 
1337 Nowy Sącz 


WED 
niedziela 31-go stycznia 


NR RZN 


gojedynczego numeru 20 groszy. 


Rok IX 


Ceny ogłoszeń : 
Cała strona 200 zł., '/, strony 100 
| zł. 1, strony 60 zł, 1, strony 35 

',6 strony 20 zł. 
Ogłoszenie zwykłe za 1 mm. 30 gr., 
w tekście 40 gr.: przed tektem 60 
gr. — Kolumny ogłoszeń zwykłych 
składają się z czterech szpalt. Przy 
miesięcznem względnie dłuższem 

ogłoszeniu znaczna zniżka. 


PISMO REDAGUJE KOMITET 


Opłata pocztowa  uiszczona 


gotówką. 


Adres Redakcji i Administracji: 
Nowy Sącz, ulica Jagiellońska 1. 5 


Własne oddziały redakcyjne na ca- 
łem Podhalu. 

Redaktor naczelny przyjmuje co- 

dziennie od godz. 4—5 po południu. 


Godziny urzędowe Redakcji: 
od 10—11 przedpoł. i od 4—6 popoł. 


PRENUMERATA: 
Miejscowa miesięcznie wraz z do- 
starczeniem dosdomu 80;gr. Zamiej- 
scowa miesięcznie 1 zł. W płacać 
na konto czekowe Administracji. 
Konto fczekowe P. K. O. 409:090. 

Telefon Nr. 210. 


Aktualny tygodnik powiatów: gerliekiege, jasielskiego, limanowskiego, nowosądeckiego, nowotarskiego i żywieckiego 


monena 


Znaczenie gospodarcze 
planu inwestycyjnego 


Inwestycje są bodźcem dla rozwo- 
ju życia gospodarczego. Zastój, jaki 
zapanował w stosunkach gospodarczych 
zarówno zagranicą, jak i w Polsce, 
wywołany był. właśnie brakiem ruchu 
inwestycyjnego. [Inicjatywa prywatna 
zamarła. Miejsce jej zająć musiała 
inicjatywa rządów. W wielu państwach 
rządy rozpoczęły stosowanie na więk- 
szą skalę robót inwestycyjnych, jako 
środka prowadzącego do sztucznego o- 
żywienia koniunktury. W roku ubieg- 
łym podjęto zwłaszcza inwestycje do- 
zbrojeniowe, dzięki którym nastąpiła 
w tych państwach poprawa w pro- 
dukcji i zatrudnieniu, zwana koniuk- 
turą dozbrojeniową. Oczywiście kon- 
iunktura taka może być obliczona je- 
dynie na krótką metę, gdyż po wy- 
czerpaniu programu dozbrojenia musi 


nastąpić ponowne skurczenie się pro- 
dukcji. Tym niemniej samo ożywienie 
gospodarcze, wywołane nawet tego ro- 
dzaju inwestycjami, przyspiesza pro- 
cesy gospodarcze i wzmaga obroty 
wewnętrzne, dzięki powiększeniu do- 
chodu społecznego. To też w ślad za 
tym następuje wzrost konsumcji, co 
pociąga za sobą już naturalny wzrost 
zapotrzebowania na różne towary, a 
więc i wzrost produkcji. 

Jednocześnie niemal na rynkach 
międzynarodowych zaznaczyła się po- 
prawa koniunktury dla rolnictwa świa- 
towego. Oba te czynniki sprawiły, że 
poprawa gospodarcza niejako „umię- 
dzynarodowiła się*. Niemal wszystkie 
państwa zwiększyły swój import, a 
wskutek tego wzrósł i eksport. 

To 


oznaki poprawy gospodarczej zaznaczyły 
się wyraźnie i w Polsce 


już w roku ubiegłym, Wystąpił więc 
wzrost konsumcji wraz z powiększe- 
niem się dochodu rolniczego, co po- 
ciągnęło za sobą zwiększenie się pro- 
dukcji i stanu zatrudnienia. Poprawa 
koniunktury, która w Polsce wystąpiła 
w o wiele mniejszym zakresie, niż 
zagranicą, ma jednak tę dodatnią stro- 
nę, że oparta jest o naturalny rozwój 
gospodarczy. Dla przyspieszenia jej 
potrzebne są bodźce, których role naj- 
lepiej spełniają roboty inwestycyjne. 
Muszą być one jednak planowo do- 
konywane, aby mogły, wywołać w 
dalszym ciągu rozwój gospodarczy. 
Chodzi mianowicie o to, aby dokony- 
wane były tegó rodzaju inwestycje, 
które stwarzać będą warunki dogodne 
dla samoistnego powstania inwestycyj 
z inicjatywy prywatnej Z tego też 
względu konieczne było ułożenie planu 
inwestycyjnego na kilkuletni okres, w 


którym przeprowadzone byłyby inwes- 
tycje według hierarchii potrzeb gos- 
podarczych kraju. Ułożenie takiego 
planu, zapowiedziane przez rząd już 
w roku zeszłym, zostało ostatecznie 
dokonane po uzyskaniu przez Polskę 
pożyczki francuskiej, która aczkolwiek 
idzie aa podniesienie obronności kraju, 
tym niemniej łączy się z całością pla- 
nu inwestycyjnego. 

Plan inwestycyjny uchwalony przez 
Radę Ministrów jest tak pomyślany, 
aby inwestycje czysto gospodarcze 
wpływały na podniesienie obronności 
kraju, a konieczne inwestycje dozbro- 
jeniowe przyczyniały się do przyspie- 
szenia rozwoju gospodarczego. Z tego 
też względu projekty obu ustaw trak- 
towane być muszą jednocześnie pod 
kątem przyspieszenia rozwoju koniunk- 
tury gospodarczej w Polsce i podnie- 
sienia potencjału obrony Państwa. 


Plan inwestycycyjny opracowany został 
na najbliższe cztery lata. 


W roku bieżącym na cele inwestycyj- 
ne przeznaczono kwotę 264 miliony 
złotych. Suma ta podzielona została 
na sfinansowanie robót, które uznano 
za konieczne dla ułatwienia rozwoju 
inwestycji prywatnych. Przede wszyst- 
kim więc w hierarchii tej wysunięto 
na czoło inwestycje drogowo-komuni- 
kacyjne, elektryfikacyjne, gazyfikacyj- 


ne oraz scalanie i parcelacje gospo-. 


darstw rolnych. Wszystkie tego rodza- 
ju inwestycje stwarzają dogodniejsze 
warunki dla rozwoju życia gospodar- 
czego, bo naprzykład zelektryfikowa- 
nie pewnej połaci kraju ułatwia zało- 
żenie w tej dzielnicy nowych warszta- 
tów rzemieślniczych czy przemysło- 
wych. Tak samo budowa dróg kole- 
jowych czy szos i mostów, ułatwiając 


komunikację, pozwala na szybszy trans- 
port towarów, dzięki czemu mogą pow- 
stawać w ośrodkach kraju o lepszych 
drogach nowe przedsiębiorstwa prze- 
mysłowe, czy handlowe. Następuje więc 
poprawa wewnętrznych obrotów han- 
dlowych. Takie samo znączenie posia- 
dają budowle śródlądowo-wodne, roz- 
budowa linii telegraficznych i telefo- 
nicznych, gazyfikacja i td. 

Kwota potrzebna na sfinansowanie 
tych inwestycji Ściągnięta będzie z ryn- 
ku t. zw. sztywnego, a więc z Zakła- 
du Ubezpieczeń Społecznych i tp. W 
ten sposób prywatny rynek pieniężny 
nie zostanie obciążony koniecznością 
finansowania inwestycji, prowadzonych 
przez Państwo i będzie mógł narasta- 
jące na nim wolne kapitały obracać 


na inwestycje prywatne. Jest to bar- 
dzo ważne ze względu na zapewnienie 
życiu gospodarczemu dalszego rozwoju 
już po dokonanych inwestycjach pań- 
stwowych.. Państwowe instytucje finan- 
sowo-kapitalizacyjne, jak ZUS. oraz 
Państwowy Zakład Emerytalny i tp., 
które lokować będą gromadzone przez 
siebie kapitały w państwowych obli- 
gacjach długoterminowych, bez trud- 
ności pokryją kwoty potrzebne na re- 
alizację planu inwestycyjnego. 

Fundusz w kwocie 1 miliarda zło- 
tych, jaki uchwalono przeznaczyć w 
postaci dotacji na rzecz Funduszu 
Obrony Narodowej, utworzony zosta- 
nie z wpływów pożyczki francuskiej 
oraz z operacji kredytowych Państwa 
do wysokości 500 milionów złotych. 
W ten sposób przy nienaruszaniu wew- 
nętrznej równowagi rynku finansowego 
przeprowadzać będzie można cały 
czteroletni plan inwestycyjny oraz pra- 
ce pódniesienia obronności naszego 
kraju. 

Nie ulega wątpliwości, że tego ro- 
dzaju planowe prowadzenie inwestycyj 
przynieść musi wybitnie dodatnie skut- 
ki gospodarcze nie tylko przez oży- 
wienie produkcji podczas wykonywania 
tych robót, ale i przez wypełnienie 
wielu braków w naszej strukturze gos- 
podarczej, co przyczyni się do wzmoc- 
nienia działalności naszego organizmu 
gospodarczego. 

BAART 


Rolnicy! 
Kupujcie tylko w Zagonie! 


— O 


Ogloszenie przetargu 


Zarząd Miejski w Muszynie wy- 
dzierżawi Miejski Dom Zdrojowy o 
16 pokojach, sali restauracyjno-dan- 
cingowej, kuchni i lodowni, wraz z 
koncesją szynkarską, na czas od 1-go 
maja do 30 listopada 1937 r. Oferty, 
z dołączeniem wadium w wysokości 
10 proc. ofarowanego czynszu dzier- 
żawnego, należy wnosić do Zarządu 
Miejskiego w Muszynie do dnia 28 
lutego 1937 r. 

Bliższych informacyj udziela Za- 
rząd Miejski w Muszynie. 

Muszyna, dnia 26 stycznia 1937 r. 


Burmistrz: 
A. JURCZAK. 


M-letnie dzieci mogą same 
występować z kościoła 


W Niemczech 14-letnie dzieci ma- 
ją prawo, bez zezwolenia rodziców, 
składać oświadczenie o swym wystą- 
pieniu z Kościoła. Kilka wypadków 
wystąpienia dzieci w tym wieku z 
Kościoła zostało skierowane do try- 
bunału w Berlinie, gdzie zapadło 0- 
rzeczenie, że działanie tych dzieci ma 
ważność prawną, gdyż w 14-tym ro- 
ku życia jest się już pełnoletnim, z 
punktu widzenia religii. 

Najwyższe władze Kościoła pro- 
testanckiego w Niemczech zwracają 
uwagę rodziców na doniosłość tego 
orzeczenia trybunału, żądając równo- 
cześnie, aby pastorzy i wychowawcy 
młodzieży starali się zapobiegać tego 
rodzaju wypadkom. 


Z działalności Związku Inwali- 
dów Wojennych R. P. 


W dniu 24-go bm. odbyło się w 
Warszawie plenarne posiedzenie Za- 
rządu Głównego Związku Inwalidów 
Wojennych R. P., którego tematem 
były aktualne zagadnienia inwalidzkie, 
a specjalnie zgłoszony przez tę Or- 
ganizację projekt nowelizacji ustawy 
inwalidzkiej w sensie korzystnym dla 
inwalidów wojennych. 

W toku obrad poruszono również 
sprawę stosunku Związku Inwalidów 
Wojennych R.P. do zamierzonej przez 


yy W 47%, 
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Monopol Tytoniowy reorganizacji sprze- 
daży wyrobów monopolowych. Zebrani 
jednogłośnie zsolidaryzowali się ze 
zgłoszonym przez Związek Inwalidów 
Wojennych R. P. projektem zmiany 
sprzedaży wyrobów tytoniowych, za- 
zapewniającej inwalidom kilkanaście 
tysięcy nowych warsztatów pracy. — 
Poza tym zebrani wyrazili pełne u- 
znanie i zaufanie urzędującemu Pre- 
zydium Związku, a szczególnie posło- 
wi majorowi Wagnerowi za dotych- 
czasową pracę w obronie przywileju 
inwalidzkiego, zgodną z postulatami i 
interesem najszerszych rzesz inwali- 


1 dów i wdów wojennych. 


Dwa razy daje, 
kto szybko daje! 
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Przez całe swoje życie czynem i miłością “e MY iI. 


Rzplitej proł. Ignacy Mościcki 


Prezydent 


Kierujemy dziś wszyscy w Polsce 
myśli nasze i serca w stronę war- 
szawskipgo Zamku, by uczcić Prezy- 
denta Rzeczypospolitej, którego pierw- 
sze słowa, wyrzeczone przed niemal 
11 laty po wyborze Głowy Państwa, 
były apelem do czynu i miłości. 

— Wzywam Was, obywatele Naj- 
jaśniejszej Rzeczypospolitej — brzmia- 
ły słowa orędzia — i rozkazuję Wam 
mocą tej potęgi moralnej, jaka w 
Urzędzie obranego przez Wolny Naród 
Prezydenta jest zawarta, abyście czy- 
nami niezłomnie utwierdzili wielkość 
i prawość Ojczyzny... Jak jeden jest 
Ojciec nasz w niebiosach, tak jedna 
jest Matka: Rzeczpospolita Polska, 
jedną dla wszystkich żywiąca miłość, 
jednej od wszystkich miłości wymaga. 

łowa te wypowiedzieć mógł Oby- 
watel, którego całę życie właśnie by- 
ło — czynem, całe życie przepojone 
— umiłowaniem sprawy ojczystej. 

I jeśli wnikniemy w przyczyny, dla 
których Twórca Niepodległości i 
Wskrzesiciel Państwa, w maju 1926 
roku wskazał Zgromadzeniu Narodo- 
wemu osobę profesora Ignacego Moś- 
cickiego jako kandydata na Prezyden- 
ta — to bez wątpienia motywem by- 
ło, iż widział w Elekcie jedną z naj- 
szlachetniejszych postaci, której buso- 
lą przez całe życie było: czyn i mi- 
łość, praca twórczą i patriotyzm 

Już w zaraniu swej młodości sta- 
je Ignacy Mościcki w rzędzie tych, 
którzy ideologii ugody i oportunizmu 
życiowego przeciwstawiają ideę czynu, 
ideę walki o Wolność, zostaje — jak 
sam z chlubą powie — jednym z 
„pierwszych piłsudczyków'. Już jako 
młody student bierze udział we wszyst- 
kich poczynaniach młodzieży niepod- 
ległościowej i przed prześladowaniami 
władz moskiewskich już jako dwu- 
dziestoletni młodzieniec uchodzić musi 
zagranicę. 


A tam właśnie, w tej tułaczce 
zbiega politycznego przed przemocą 
caratu, daje wspaniały przykład czło- 
wieka czynu i pracy. Zostaje pionie- 
rem wiedzy technicznej, znakomity u- 
czony, którego wiedza znów przeobra- 
zi się w czyn twórczy, skoro wolność 
zaświta i Polska zerwie okowy nie- 
woli. Czynowi temu i tej pracy twór- 
czej zawdzięczamy przecież Chorzów 
i Mościce, zawdzięczamy twory, nie 
tylko użyźniające naszą glebę, ale 
również i wzmacniające nasz stan o0- 
brony narodowej. 

Kierowała tymi wielkimi poczyna- 
niami zawsze nie tylko niezłomna wo- 
la czynu, ale również i głęboka mi- 
łość dla Sprawy: w mrokach niewoli 
sprawy Niepodległości, w latach po 
Wyzwolenia — sprawy Wielkości 
Państwa. 

Takie jest oblicze ideowe i taki 
rejestr zasług dzisiejszego Solenizanta, 
godnie od przeszło 10-eiu lat repre- 
zentującego Majestat Rzeczypospolitej. 

To też w tym minionym dziesię- 


cioleciu, gdy Polska przechodziła ewo- 
lucje w kierunku zdobywania coraz 
większego autorytetu na świecie, a 
równocześnie intensywnej walki o 
wewnętrzne ukrzepienie sił gospodar- 
czych i społecznych, o przebudowę u- 
stroju i o przywrócenie autorytetu 
władzy współpraca Głowy Pań- 
stwa z symbolami siły i hartu ukła- 
dała się stale na linii najidealniejszej, 
a dla idei państwowej — najkorzyst- 
niejszej. 

Tak było, gdyśmy radować się 
mogli życiem Wskrzesiciela i Odno- 
wiciela — i tak jest, gdy Jego na- 
stępca, Wódz Naczelny, objął ster sił 
żywych w narodzie i przejął na sie- 
bie brzemię odpowiedzialności za 0- 
bronę Polski. 

To też dziś, gdy myślą i sercem 
skupiamy się przy osobie Prezydenta 
i ślemy Mu pokłon imieninowy 
odpłacamy tylko tym samym, co pro- 
fesor Ignacy Mościcki dawał Polsce 
przez całe swe życie: czynem i mi- 
łością. 


NN 


Z ziemi Limanowskiej 


Z życia KPW. w Limanowej. 
Dnia 17 stycznia 1937 w lokalu Świet- 
licy Kolejowego Przysposobienia Woj- 
skowego w Limanowej urządzili człon- 
kowie KPW. i Rodziny Kolejowej uro- 
czysty, tradycyjny Opłatek. 

Uroczystość zaszczycili swoją obec- 
nością ksiądz prałat łuazarski, starosta 
Malkowski z żoną, burmistrz Bieda, Ko- 
mendant PW. i WF. por. Wójtowicz, 
delegat Zarządu Okręgowego KPW. ka- 
pitan Langiewicz z Krakowa, udział 
wzięło 60 kapewiaków i członków Ro- 
dziny Kol., Drużyna kolejowa Harcer- 
ska, oraz sieroty po kolejarzach. 

Przemawiali kolejno prezes Ogniska 
KPW. IRK. Czeczótka, ks. pratat Ła- 


zarski, starosta pow. Malkowski, który 
w gorących słowach życzył dalszej i o- 
wocnej pracy i p. Kalinowska żona 
naczelnika stacji w Dobrej. Drużyna Har- 
córska, na nowo wybudowanej scenie 
zaprodukowała parę udatnych i weso- 
łych pokazów i djalogów. Piękną de- 
klamację wygłosił 9-letni zuch. 

Obdarzono sieroty po kolejarzach i 
dzieci biednych kapewiaków podarkami 
gwiazdkowymi. Uczestnicy złożyli na 
pomoc zimową do rąk starosty pow. 
Malkowskiego kwotę zł 20. 

Przy choince, śpiewie kolęd i pasto- 
rałek, opłatek w miłym nastroju prze- 
ciągnął się do późnego wieczora. 


Czytajcie Głos Podhala! 


w Nowym Saczu 


Wspaniałą atrakcją tegorocznego 
sezozu karnawałowego w Nowym Są- 
czu będzie Reduta PW, i WF., w dniu 
6-go lutego br. Liczne niespodzianki a 
wśród tych, pomysłowa, na najwyższym 
poziomie artystycznym stojąca, deko- 
koracja sali ratuszowej, według projek- 
tu znanego młodego artysty-malarza 
sądeckiego Adama Walczyńskiego — 
ściągną na redutę, jedną z najwspanial- 
szych a cieszącą się zawsze niebywa- 
łym powodzeniem, tłumy gości żądnych 
eleganckiej zabawy i estetycznych wra- 
żeń. 


Dzieci nieślubne 
mają prawo do rent 
sierocych 


Do Ubezpieczalni Społecznej kie- 
rowane są niejednokrotnie zapytania 
o uprawnienia dzieci przybranych lub 
nieślubnych w zakresie rent sierocych. 


Zakład Ubezpieczałń Społecznych 
wyjaśnił, że renta sieroca przysługuje 
tym dzieciom na równi z dziećmi ślub- 
nymi. 

Dzieci przybrane mają prawo do 
rent sierocych, jeśli zostały przybrane 
przed powstaniem prawa do renty i 
jeśli nie mają prawa do renty po oj- 
cu lub matce, 

Dzieci nieślubne mają w stosunku 
do matki te same prawa, jakie przy- 
sługują dzieciom ślubnym; w stosunku 
zaś do ojca, tylko w tym wypadku, 
jeśli ojcostwo zostało już za życia 
ojca sądownie ustalone, albo w wy- 
padku, gdy ojcostwo zostało poza są- 
downie uznane i ubezpieczony łożył 
na utrzymanie dzieci, a w razie gdy 
dziecko zrodziło się dopiero po Śmier- 
ci ojca, jeśli ojcostwo zostało ustalo- 
ne sądownie. 
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MICHAŁ ASANKA-JAPOŁŁ 


Największy poeta Podhala: 50:cio lecie twórczości 
Kazimierza Tetmajera (ur. 12 M. 1565 w Ludż 
| mierzu, na Podhalu) 


O poetach winni pisać... poeci! Ro- 
zumiejący się wzajemnie, czujący obo- 
pólnie trud — jak Carducci, powiedział: 
„największy, twórczej pracy“... 

Tetmajer Kazimierz (ur. 1865), 
sędziwy dzisiaj poeta, syn Podhala, ob- 
chodzi półwiecze twórczej pracy. W r. 
1887 wyszła — przed 50-ciu laty: „Al- 
legorya* — poemat patryotyczny; po- 
ezje z lat (1891—1900) ugruntowały 
znaczenie liryki Tetmajera, uczyniły go 
awangardowym poetą „Młodej Polski*, 
zaś w ekspresji i pasji słowa, płomien- 
nym, niemal z tych twórców w Polsce, 
którzy słowa zmieniali w ogień lawy, 
bowiem dymiły ich wulkany serc i dusz 
jasnych! 

Ale Tetmajer tkwił w Podhalu! „Na 
Skalnem Podhalu“ (1903/1904) — to 
epopea Podhala, inicjatywa wprowadze- 
nia najpiękniejszej części Polski — w 
świat poezji, odtworzenie jej — w ję- 
zyku i czarze.. Podhala. To uczyniło z 
„pana Kazimierza“ — największego 
piewcę ziemi, która dzięki wierszom 
Tetmajera, a opowieściom z Podhala, 
sięgnęła po laur sławy nieśmiertelnej... 

Tetmajer rozsławił i, że powiem — 
propaganiowo — uczynił Podhale — 
nie tylko najpiękniejszą, ale i najważ- 
niejszą częścią Polski... Widział je wszę- 


dzie — w Italii, na Capri, ba! wśród 
gruzów Herculaneum, w kaplicy Syk- 
styńskiej... 

Oczy jego „podhalańskie«, oczy du- 
szy, jak i Asnyka, czy później Orkana, 
wprost przepojne pięknem Tatr, nie 
chcą już.. innego, choćby najbardziej 
powabnego piękna... 

Ale Tetmajer potrafił — przez Pod- 
hale, stać się i... europejskim Poetą. Ta- 
lent mu snadnie dopomógł. Poeta sięg- 
nał po różne motywy, nawet historycz- 
ne („koniec epopei*..), by roztoczyć 
szeroką przędzą przed oczyma i nią: 
„prząść najeudniejsze gobeliny“, choć: 
„te, swojskie tkaniny, a były dlań sto- 
kroć piękniejszymi*.. Poeci są wierny- 
mi“... Poeci są wiernymi synami ziemi... 
Jeżeli Ariosto, gdzie powiedział: „ziemia, 
której wszystko winienem — jest zaw- 
sze w mojej duszy, a pragnieniem, że- 
by jej złożyć serce w dani, tej, mojej 
ukochanej — ziemi — pani“... to Tet- 
majer Podhalu — oddał z powrotem — 
największą daninę: poezję, którą uczy- 
nil: „podhalańską*... 

Wrażliwość Tetmajera, bogactwo ko- 
Jorystyki, *ł wa niemal z ust ludu Pod- 
hala, a już uczuć skalę bezmierną, za- 
wdzięcza 4l'etmajer.. Podhalu, aby po- 
wiedzieć znów — z Dantem: 


ten zasie człowiekiem, kto ziemi rodzinnej, 

oddał z powrotem, jej skarby bezcenne, 

w mowie prostej uczuć, w mowie gminnej... 

To też: „Na Skalnem Podhalu“ — 
stało się arcycennym darem Poety — 
w danku serdecznym, ofiarowanym 
ziemi rodzinnej! Podhala! 

Ze śp. Teofilerm Lenartem, rozma- 
wiałem raz w Rzymie — o Tetmaje- 
rze! Kupiliśmy tom poezji D'Annunzia... 
Czytając „największego liryka Itali“ — 
powiedział mi T. Lenart: — szkoda, że 
nie pisze, jak nasz Tetmajer! — 

I wydała mi się ocena najsubtelniej 
wypowiedziana: D'Annunzio rozporzą- 
dza rymami, rozrzutnie i hojnie pięk- 
nem: słowami, ale brak tam, czego nie 
brakuje Tetmajerowi: „ukochania włas- 
nej ziemi“... Toteż.. liryka D Annunzia, 
dzisiaj w zapomnieniu, jaku nas twór- 
czość śp. Przybyszewskiego, gdy Tet- 
majer — wiecznie żywy! Bowiem nie 
szafował „nadaremnie“ poezją, ile z 
woli „ziemi“ ukochanej oddawał jej, co 
zawdzięczał — aliści ze sercem i z ca- 
łą pasją umiłowanego i umiłowania — 
Podhala! „Oczyma lśni jak Bóg“ — 
czytamy w jednym wierszu, aby zaraz 
się znalazły słowa: „tak mię pieści zie- 
mi czar, tyle wokół sennych mar, że cię 
widzę ukochana, choć we mgle snu roz- 
wiana... moja ziemio, ukochana*. — 

I nie sprzeniewierzył się Tetmajer 
Podhalanom i ich ziemi. Dzisiaj, lubo 
struny liry umilknęły, słowa — choć z 
warszawskiej pustelni Poety — mkną 
w stronę Podhala... Oczyma duszy je 
widzi i nimi żyje — Poeta Podhala. 

Pamiętam: raz wszedłem do pokoju... 
hiszpańskiego Poety — w Rzymie. — 
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Odrazu inay, zgoła inny nasurój... Po- 
chodził z Burgos! (dzisiaj dobrze znane 
miasto!) Na ścianach, na półkach z 
książkami — na kanapie w zarzuconym 
gobelinie — wszędzie. Burgos. Ba! żeby 
nie stracić w niczem „gniazda“ — i 
meble, sprzęty z Burgos, że w czterech 
ścianach — w Rzymie, pod niebem 
Italii — ów Poeta — miał.. rodzinne 
Burgos, swoje... 

Tak i my, ludzie z Podhala. Wszę: 
dzie — jak Tetmajer, mówi: 

szukamy swojej ziemi Podhala... 

że ona do nas mówi — nam się zwierza, 

choćbyśmy byli — Bóg wie, jak z dala... 

nikt — poza Podhale, stąd nie odbieża. 


Półwiecze poezji Tetmajera, to i 
półwiecze sławy Podhala, które Głosz- - 
czyński, Pol, a potem litania poetów — 
wcielali, wcielali w panteon poezji pol- 
skiej, stworzywszy — dzięki i nade- 
wszystko — Tetmajerowi: podhalańską 
poezję — wcale nie „modny i snobis- 
tyczny Tegionalizm'*, dzisiejszy, lecz... 
prawdziwą poezję gór i szczęścia sy- 
nów wiernej ziemi Podhala. A „pan 


Kazimierz* — półwiecze w dani zło- 
Żywszy tej Ziemi, oby — mógł — ad 
multos annos —- oczyma duszy i ciała, 


widzieć, choćby w stolicy Polski, stoli- 
cę Podhala, swoje, ongi Zakopane, czy 
„wlasny“ Ludzimierz, gdzie: „ujrzał 
światło Podhala, krainy piękniejszej, niż 
inne, boć swojej — rodzimej ziemi“... 
Co mu — Kazimierzowi Tetmajer: wi — 
imieniem Podhala życzy — Podhalanin 
— Starosądeczanin. 


Kraków, 17 stycznia 1937. 


Nr. 5. 


O raletyki propagande 
yadeczyany 


W Poniedziałek 25 stycznia br. od- 
było się w sali Rady Powiatowej w 
Nowym Sączu zwyczajne Walne Zgro- 
madzenie członków Ogniska Zw. Pod- 
halan w N. Sączu, na którym wybrano 
nowy Zarząd Ogniska z prezesem prof. 
R. Regułą i sekretarzem prof. E. Paw- 
łowskim na czele. Ze względu na po- 
trzebę wydatniejszej i rzeczowej propa- 
gandy Sądeczyzny na terenie Polski, 
uchwalono Ognisku nowosądeckiemu 
nadać nazwę oficjalną: „Ognisko Związ- 
ku Podhalan: Ziemia Sądecka“. Walne 
Zebranie odbyło się przy wielkim za- 
interesowaniu obecnych członków, przy 
żywej dyskusji, w czasie której zabie- 
rali głos kolejno prawie wszyscy obec- 
ni. Postanowiono wszcząć akcję w kie- 
runku kulturalnej i gospodarczej propa- 
gandy Ziemi Sądeckiej, przeciwstawia- 
jąc się i potępiając szkodliwą dla Są- 
'deczyzny, nieskoordynowaną i rozbija- 
jącą akcję, w której raczej, jak wynika 
z dotychczasowego, chodzi inicjatorom 
o nomenklaturę sprawy niż o jej treść, 
zasadę i korzyści regjonalne. Na zebra- 
nie przybył prezydent miasta Mgr No- 
wakowski interesując się obradami i za- 
bierając kilkakrotnie głos w dyskusji. 
Do sprawy Sądeczyzny jeszcze powró- 
cimy w jednym z najbliższych n-rów 
Głosu Podhala, niemniej do sprawy 
nieodpowiednej i nieodpowiedzialnej pro- 
pagandy kultury sądeckiej i podhalań- 
skiej na terenie Polski przez ludzi naj- 
mniej do tego powołanych. 

W sprawie tej solidaryzujemy się 
całkowicie z artykułem p. Antoniego 
Zachemskiego w n-rze i-ym (styczeń 
1937 r.) Ziemi Podhalańskiej, pt. „Niek 
va Bóg broni, kied dziod ziandara go- 
ni*! tgs. 


w 


KALENDARZYK 


1 P. Ignacego 
2 W. M. B. Gromn. 
3 Ś. Błażeja 
5 R Weroniki 
Agat 
6 S. DOŁ! 
7 N. Romualda 
kal; 


Osobiste: Ks. Bernad, mąż księż- 
niczki Juljany holenderskiej wziął u- 
dział w polowaniu u hr. Stadnickiego 
w Nawojowej i Rytrze w ubiegłym ty- 
godniu. W dniu 28 stycznia wieczorem 
bawił ks. Bernard w N. Sączu kilka 
godzin. 

Użnanie dla sądeckiego artysty. 
Na Wystawie obrazów w Krakowie, w 
Pałacu Sztuki zyskały niezwykłe uzna- 
nie dzieła malarskie artysty-malarza z 
N. Sącza dyr. Bolesława Barbackiego. 
Specjalną niezwykle pochlebną oceną 
cieszą się portrety tego malarza. 

Ada Sari wszechświatowej sławy 
polska śpiewaczka koloraturowa, Sąde- 
czanka, odnosi ogromne sukcesy artys- 
tyczne we Włoszech podczas. obecnego 
swojego tournee artystycznego w tym 
kraju. 

„Wieczór humoru Wyrwicza od- 
będzie się w sali Łazienek Kolejowych 
w N. Sączu dnia 31 stycznia o godz. 
7 wieczorem. Bilety od 75 gr do naby- 
cia w sklepie Twardowskiego, . 

Loda Halama  wszechświatowej 
sławy artystka tancerka wystąpiła w 
sali Sokoła we czwartek 28 stycznia br. 

Opłatek. W ostatnich dniach od- 
był się w lokalu własnym „Opłatek 
ZPOK., który zaszczycili swą obecnoś. 
cią: p. Starosta dr M. Łach, ks. Prałat 


Z DAŃ 


Mazur, przewodnicząca Zrzeszenia Wo- 
jewódzkiego ZPOK., p. Wizytatorka A. 
Lowówna, przewodnicząca Rodziny U- 
rzędniczej p. M. Łachowa, przewodni- 
cząca Rodziny Policyjnej p. E. Gawli- 
kowa. Przybyli Goście, powitani przez 
Zarząd i zebrane czionkinie, życzyli 
ZPOK. dalszej owocnej pracy. W mi- 
łym nastroju, wśród ożywionej rozmowy 
i wymiany zdań na temat podjętych 
przez ZPOK. w naszym mieście prac — 
upłynęło zebranie. 

Referat ZPOK. Opieki nad Mat- 
ką i dzieckiem prowadzi Ochronki na 
Załubinczu i w Barakich miejskich. Ob- 
darzono 100 dzieci w Ochronkach obu- 


wiem i ubraniem. Szyciem sukienek za- ` 


jęły się P. Członkinie, za co Zarząd 
składą podziękowanie. 

Zarząd uprasza P. Członkinie i PT. 
Publiczność o ofiarowywanie starszych, 
niepotrzebnych już zabawek (szezegól- 
nie bloków) dla Ochronek ZPOK. Za- 
bawki przyjmuje się we wtorki od go- 
dziny 17—18 w lokalu Związku. 

Oddział wiejski ZPOK. w Chełm- 
cu otworzył w dniu 28 stycznia br. 
Dzieciniec dla dzieci w wieku przed- 
szkolnym w Chełmcu. Dzieci będą o- 
trzymywały dożywienie. Na otwarciu 
byli obecni: p. poseł Bodziony, przed- 
stawiciele Gromady w OChełmeu, prze- 
wodnicząca ZPOK. w Chełmeu p. Bo- 
dzionowa, delegatki Zarządu ZPOK. z 
Nowego Sącza p. Stefaniakowa i p. 
Kochowa. Licznie zebrane matki wy- 
rażały zadowolenie z powstania poży- 
tecznej placówki. 

Bal na Towarzystwo Przeciw- 
gruźlicze. Corocznie w sezonie karna- 
wałowym odbywa się w Nowym Sączu 
Bal lekarski, z którego dochód przezna- 
cza się na Towarzystwo Przeciwgrużźli- 
cze, tę tak niezmiernie ważną i potrzeb- 
ną placówkę społeczno-humanitarną w 
N. Sączu. Tegoroczny bal na Tow. 
Przeciwgruźlicze odbędzie się w ponie- 
działek 1 lutego w salach Ratusza. — 
Atrakcją balu będzie między innymi 
wspaniała» orkiestra Kochańskiego z 
Krynicy. Pozatem szereg niecodziennych 
niespodzianek zapowiada wielkie powo- 
dzenie tej pierwszorzędnej zabawy. 

Święto Rodziny Wojskowej. — 
Rodzina Wojskowa w Nowym Sączu 
urządza RAUT, który odbędzie się z 
okazji Święta Stowarzyszenia R. W. w 
salach Kasyna Oficerskiego 1 psp. 4-go 
lutego br. o godzinie 18. 


Dla dzieci. Rodzina Wojskowa w 
Nowym Sączu urządza we wtorek 2-go 
lutego br. o godz. 15 w salach Kasyna 
Oficerskiego 1 PSP. Wielką Zabawę 
Karnawałową dla dzieci. 


Kurs społeczno-oświatowy dla 
młodych nauczycieli. Staraniem Z. 
N. P., Zarządu Okręgowego TSL. i In- 
spektoratu Szkolnego został zorganizo- 
wany w Nowym Sączu kurs społeczno- 
oświatowy dla młodych nauczycieli. — 
Wykłady na kursie objęli pp.: Dyr 
Redlich, Insp. Stefaniak, Instr. O. P. 
Izdebski, Prof. Oleksówna, Prof. Paw- 
łowski, Instr. Ośw. T. S. L. Marcinek i 
Prof, Markiewicz. 

Kurs rozpoczął się dnia 25 stycznia 
w szkole im. św. Jadwigi przy udziale 
50 maturzystek i maturzystów Semin. 
Naucz. i będzie trwał do końca kwiet- 
nia. — Wpisy na kurs przyjmuje Za- 
rząd Związku Młodych Nauczycieli w 
N. Sączu, ul. Jagiellońska 66, lokal 
Koła TSL. 

Wielka zabawa karnawałowa. 
Cukiernia Kozłowskiego w N. Sączu 
ul. Batorego Nr 96 pod protektoratem 
obwodu pow. LOPP. urządza w dniu 
6 lutego br. od godziny 21 wielką za- 
bawę karnawałową, połączoną z liczny- 
mi niespodziankami, z której część do- 
chodu przeznacza dla Ligi obrony po- 
wietrznej i przeciwgazowej. 

Bilety wstępu po 1 zł, akademickie 


specjalnym atramentem, 


PODI A LA 


po 50 ?gr, nabywać można w Biurze 
obwodu pow. LOPP. — gmach Staros- 
twa nr drzwi 19 w godzinach op 11 — 
18 lub w dniu zabawy przy kasie od 
godziny 20. 

Ze względu na przeznaczenie docho- 
du, na znakomity zespół muzyczny i 
liczne niespodzianki, impreza powyższa 
jest godna uznania i wybitnego po- 
parcia. 


PODZIĘKOWANIE 


Z głębi serca płynące podziękowa- 
nie składam JWPanu Posłowi Janowi 
Łobodzińhskiemu za. uprzejmą troskli- 
wość i ojcowską opiekę nad wdową i 
sierotami. Oby polskie społeczeństwo 
posiadało jaknajwięcej takich obywateli- 
ludzi z sercem i z poświęceniem! 

N. Sącz 29 I 1987 r. 

BRONISŁAWA MIKUSIŃSKA. 


PODZIĘKOWANIE 


Wszystkim, którzy wzięli udział w 
pogrzebie śp. PAWŁA LADENBER- 
GERA i zechcieli pospieszyć nam z 
wyrazami współczucia a w szczegól- 
ności ks. Fryderykowi Spiesowi pro- 
boszczowi w Stadłach oraz ks. wikare- 
mu nowosądeckiej ewangelickiej parafii, 
składamy tą drogą z głębi serca pły- 
nące podziękowania. 

N. Sącz 29 I 1937 r. 

ŻONA, SYNOWA i SYNOWIE. 


Opłatek TSL. Koło Towarzystwa 
Szkoły Ludowej im. Stanisława Wys- 
piańskiego w Nowym Sączu urządziło 
w sobotę dnia 23 stycznia br. o go- 
dzinie 19-ej w auli szkoły przemysłowej 
żeńskiej Opłatek. 

Na pomoc zimową. Ofiarowane 
datki w „Tece pamiątkowej* wydanej 
przez Komitet Obywatelski z okazji 
uczczenia rocznicy 1l listopada przy- 
niosły 588 zł czystego dochodu na po- 
moc zimową. 

Zebranie działaczy samorżądo- 
wych. We czwartek, dnia 28 stycznia 
1987 r. o godzinie 10-tej przed połud- 
niem odbyło się w sali „Sokoła* w Sta- 
rym Sączu zebranie informacyjne dzia- 
łaczy samorządowych z terenu miasta 
Starego Sącza i Piwnicznej, oraz gminy 
Stary Sącz, Piwniczna, Łącko i Pode- 
grodzie. Porządek obrad: 1) Zagajenie: 
Dr Maciej Łach, Starosta Powiatowy, 
2) Samorząd gminny i jego zadania: 


„WŁ. Jarosz, Inspektor samorządu gmin- 


nego, 8) Program prac rolnych na naj- 
bliższą przyszłość: Jan Klimczak, A- 
gronom powiatowy, 4) Sądecki prze- 
mysł ludowy i jego warunki rozwoju: 
prof. Reguła, 5) Samorząd a praca spo- 
łeczna: Adam Stefaniak, Inspektor szkol- 
ny, 6) Dyskusja nad wygłoszonymi re- 
feratami. 

W następnym numerze zamieścimy 
sprawozdanie ze zjazdu. 


Patentowy atrament. Najnowszy 
wynalazek, który przedstawiony został 
do opatentowania polega na wypełnia- 
niu dowodów osobistych i legitymacji 
który dzięki 
swym właściwościom chemicznym w 
żaden sposób nie daje się wywabić jak 
również uniemożliwia wszelkie przerób- 
ki. Nowy wynalazek chemiczny zupeł- 
nie położy kres wszelkim fałszerstwom 
i podrabianiom paszportów, dowodów 
osobistych i wszelkich zaświadczeń służ- 
bowych. 


Że sportu 


Wielkie Propagandowe Zawody 
Narciarskie z nagrodami o mistrz- 
ostwo Nowego Sącza. Sskcja Nar- 
ciarska TG: Sokół w Nowym Sączu u- 
rządza dnia 31 stycznia br. Wielkie 
Propagandowe Zawody Narciarskie z 
nagrodami o mistrzostwo Nowego Są- 
cza w następujący. h konkurencjach: 
a) bieg pań (od lat 18) na 6 km, b) 


Str 2% 


bieg panów (od lat 16—18) na 9 km, 
e) bieg panów (od lat 19) na 12 km. 

Start i meta w Grołąbkowicach. Zgło- 
szenia i wpisowe w wysokości zł 1 od 
zawodnika (uczniowie 50 gr.) przyjmu- 
je firma Jakub Pennar, ul. Jagiellońska 
l. 4, do dnia. 30 stycznia br. w godzi- 
nach: 11—12 i 17—18. Pisemne zgło- 
szenia zawodników zamiejscowych za- 
wierać winny: a) imię i nazwisko za- 
wodnika, b) jego wiek, e) adres, d) przy- 
należność klubową (lub „niestowarzy- 
szony*). Badanie lekarskie zawodników 
i losowanie numerów startowych odbę- 
dzie się dnia 30 stycznia br. o godzinie 
19-tej w Świetlicy „Sokoła*. Dodatko- 
we badanie (dla zawodników zamiejsco- 
wych) odbędzie się dnia 31 stycznia br. 
o godzinie 10.30 w Świetlicy „Sokoła“. 

Zbiórka zawodników i rozdanie nu- 
merów startowych dnia 31 stycznia br. 
o godz. 13.380 na starcie w Grołąbkowi- 
cach (opodal cmentarza). 

Start o godz. 14 punktualnie. Ogło- 
szenie wyników i rozdanie nagród dnia 
31 stycznia br. o godzinie 19-ej w sali 
Reprezentacyjnej „Sokoła“. W razie od- 
wilży zawody odbędą się w „terminie 
późniejszym, który zostanie ogłoszony 
przynajmniej na trzy dni przed zawo- 
dami. 


2 Ziemi Sadeckiej 


Opłatek Strzelecki w Chełmcu 
Pol. W sobotę dnia 23 bm. odbył się 
w Chełmcu Pol. wspólny opłatek miej- 
scowego oddziału Z. S. z udziałem za- 
proszonych gości i tutejszego nauczy- 
cielstwa. W pięknie przybranej sali 
szkolnej przy śpiewie kolend i oświet- 
lonym drzewku odbyła się po przywi- 
taniu przez prezesa Oddziału Z. S. p. 
Tokarza miła uroczystość. Przemawiali 
p. poseł Bodziony, prof. Grodkowski i 
wójt Widomski. Po opłatku gabyla się 
zabawa taneczna. 


Prenumerujesz „Głos Podhala”? 


Na Pomoc Zimową. Dnia 19-go 
grudnia 1986 r. dzieci szkoły ruskiej w 
Łabowej pod kierownictwem nauczy- 
cielki Jadwigi Ryniewiczowej odegrały 
w Czytelni im. Kaczkowskiego dwa 
przedstawienia pod tytułem „Sierota* i 
„Gościnność św. Mikołaja“. 

Dochód w kwocie 10 zł przezna- 
czono na pomoc zimową dla biednej 
dziatwy szkolnej. 

Równocześnie zaznaczyć należy, że 
dzieci tejże szkoły na PZB. złożyły o- 
koło 2,80 kg ziemniaków oraz 2 zł w 


„gotówce. 


Kurs rolniczy. W dniu 18 stycznia 
1937 r. o godzinie 10 rano odbył się 
kurs rolniczy dla kandydatów zespołów 
konkursowych przysposobienia rolni- 
czego w Łabowej, który trwał 1 dzień. 
Na kurs ten zgłosiło się przeszło 30 o- 
sób, które z zaciekawieniem słuchało 
wykładów Instruktora Rolniczego Klim- 
czaka przybyłego z Nowego Sącza a 
wydelegowanego przez tamt OTR. 

Należy podkreślić, że OTR. w No- 
wym Sączu stara się na każdym kroku 
uświadamiać rolnika, by przy należycie 
zorganizowanej pracy na roli mógł zdą- 
żać w swych poczynaniach do lepszego 
jutra. 

Za gorliwość i wytężoną pracę Pa- 
nów instruktorów OTR. w Nowym Są- 
czu MKR. składa tą drogą z głębi ser- 
ca podziękowanie. 


ODPOWIEDZI REDAKCJI. 


KPW, Ognisko Limanowa. O ko- 
respondencję z Limanowskiego uprzej- 
mie prosimy. 

Koło Młodz. Lud. w Łącku. O- 
płatek Wasz odbył się 27 grudnia ub. 
roku a Wy dopiero dzisiaj przysyłacie 
sprawozdanie, w miesiąc po uroczystoś- 
ci? Jak sądzicie — czy to nie zawcześ- 
nie? Poprawcie się na przyszłość! 


Str. 4. 


OBWIESZCZENIE LIGYTACY 


Km. 621 i 622/36. Komornik Sądu 
Grodzkiego w Makowie Podhalańskim 
iw Suchej z siedz. w Makowie. W 
sprawie egzekucyjnej Firmy Braci 
Schanzer w Bielsku o 178 zł 16 gr i 
800 zł zpn, Jakuba Grossa w Suchej o 
144 zł i Rubina Laufera o 98 zł 78 gr 
zpn. przeciw Karolinie, Adolfinie, Mau- 
rycemu, Marii, Adolfowii Annie Reich- 
enbaumów w Stryszawie i Bercie Eich- 
nerowej w Opawie. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Su- 
chej mający kancelarię w Makowie Pod- 
halańskim ul. Jagiellońska Nr 125 na 
podstawie art. 676 i 679 kpc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 5 marca 
1930 r. o godz. 1l-tej w Sądzie Grodz. 
w Suchej odbędzie się sprzedaż w drodze 
publicznego przetargu należącej do dłuż- 
ników całej realności lwh. 1034 gm. 
Stryszawa składającej się z p. bud. 1. 
k. 896 i p. 1. k. 22602 rola wraz ze 
starym zniszczonym domem murowa- 
nym składającym się z piekarni nie- 
czynnej, sklepu, pokoju i kuchni, stry- 
chu z 1 izbą z 2 piwnic pod domem, 
2 werandy, dalej ze stajni i wozowni 
osobno stojących, bramy wjazdowej i 
studni kamiennej. Realność ta położo- 
na przy gościńcu Sucha —Żywiec idro- 
dze do Lachowic, całej realn. lwh. 1551 
i 1466 gm. Stryszawa, 4 parcele i 1/4 
lwh. 19 gm. Stryszawa 1 parcela past- 
wisk. Realność ta może być użyta na 
handel lub przemysł. 

Nieruchomość oszacowana została 
na sumę zł 6353 gr 30, cena zaś wy- 
wołania wynosi zł 4764 gr 97. 

Rękojmia wynosi 636 zł. 

Rękojmię należy złożyć wgotowiźnie 
albo w takich papierach wartościowych 
bądź książeczkach wkładkowych insty- 
tucyj, w których wolno umieszczać fun- 
dusze małoletnich. Papiery wartościowe 
przyjęte będą w wartości trzech czwar- 
tych części ceny giełdowej. 

Przy licytacji będą zachowane usta- 
wowe warunki licytacyjne, o ile dodat- 
kowem publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od- 
mienne. 

Prawa osób trzecich nie będą prze- 
szkodą do licytacji i przysądzenia włas- 
ności na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, 
jeżeli osoby te przed rozpoczęciem prze- 
targu nie złożą dowodu, że wniosły po- 
„wództwo o zwolnienie nieruchomości lub 
jej części od egzekucji i że uzyskały 
postanowienie właściwego sądu, nakazu- 
jące zawieszenie egzekucji. 

W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho- 
mości w dni powszednie od godz. 8 do 
18, akta zaś postępowania egzekucyjne- 
go można przeglądać w sądzie grodzkim. 

Również wzywa się wszystkie urzę- 
dy, które to dotyczyć może do zgłosze- 
nia zestawień podatków względnie in- 
nych danin publicznych w terminie 
najpóźniej w dniu licytacji pod rygo- 
rem utraty mogącego im służyć z usta- 
wy pierwszeństwa zaspokojenia. 

Komornik. 


Km. 777|86. Komornik Sądu Grodz- 
kiego w Makowie Podhalańskim. Ob- 
wieszczenie. W sprawie egzekucyjnej 
Franciszka Groryla stolarza w Makowie 
Podhal. przeciw Józefowi Wójcikowi 
ślusąrzowi w Makowie o 618 zł 90 gr 
zpn. Komornik Sądu Grodzkiego ogła- 
sza, że dnia 12 lutego 1937 o godzinie 
10-ej rano w Makowie u dłużnika od- 
będzie się sprzedaż przez publiczną li- 
cytację ruchomości zajętych 10|12 1936 
a to: wózka żelaznego do frez maszyny 
w przypuszczalnej wartości 120 zł, piły 
taśmowej w przypuszczalnej wartości 
1500 zł i frezki żelaznej w przypusz- 
czalnej wartości 350 zł. 

Do oszacowania tych ruchomości po- 
wołuję znawcę majsrra  ślusarskiego 
Franciszka Nosalika w Makowie. 

Zajęte ruchomości oglądać można w 
dniu licytacji na miejscu sprzedaży. 

Sprzedaż rozpocznie się nie później 
jak w dwie godziny po czasie wyżej 
oznaczonym. 

Zajęte ruchomości sprzedane zostaną 
przy pierwszej licytacji nie niżej poło- 
wy ceny szacunkowej. 

Koszta doręczeń obwieszczeń o li- 
cytacji ożnaczam na 2 zł 80 gr, a o- 
głoszenia obwieszczenia w tygodniku z 
doręczeniami na 10 zł 70 gr, razem 13 
zł 50 gr, które dłużnik winien jest 
„zwrócić wierzycielowi. Komornik. 


GŁOS PODHALA 


I. Km. 1751|35.. Komornik Sądu 
Grodzkiego w Nowym Sączu rewiru II 
azimierz Porzycki mający kancelarię 
w Nowym Sączu ul. Jagiellońska 44 
na podstawie art. 676 i 679 kpe. po- 
daje do publicznej wiadomości, że dnia 
23 marca 1937 o godzinie 9 w Sądzie 
Grodzkim w Nowym Sączu odbędzie 
się sprzedaż w drodze publicznego 
przetargu należącej do dłużników Leona 
Sterna, Dobory Kleinmann, Lieby Hor- 
nung, Markusa Sterna po 2]10 części 
własna, Wolfa Hochhausera, Dawida 
Hochhausera, Efraima Hochhausera, Ar- 
tura Hochhausera, Berty Hochhauser, 
Anny Hochhauser, Frydy Hochhauser, 
Dory Hochhauser po 1/40 części własna 
nieruchomość objęta whl. 683 ks. gr. 


gm. kat. Nowy Sącz położona przy ul. . 


Długosza róg Młyńskiej wraz z 3 do- 
mami czynszowymi z lokalem prze- 
mysłowym. 

Cała realność została oszacowana na 
24400 zł, zaś cena wywołania wynosi 
18300 zł. Przystępujący do przetargu 
obowiązany jest złożyć rękojmię w kwo- 
cie 2440 zł. 

2|10 części tej realności są oszaco- 
wane na 4880 zł, cena wywołapia wy- 
nosi 3660 zł, rękojmia 488 zł. 

140 część tej realności jest oszaco- 
wana na 610 zł, cena wywołania wy- 
nosi 45:50 zł, rękojmia wynosi 61 zł. 

Licytant przystępujący do przetargu 
powinien złożyć rękojmię w gotowiźnie 
albo w takich papierach wartościowych 
bądź książeczkach wkładkowych insty- 
tucyj, w których wolno umieszczać fun- 
dusze małoletnich, i że papiery warto- 
ściowe przyjęte będą w wartości 3/4 cz. 
ceny giełdowej. 

Przy licytacji będą zachowane usta- 
wowe warunki licytacyjne, o ile dodat- 
kowem publicznem obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki 
odmienne. Prawa osób trzecich nie będą 
przeszkodą do licytacji i przysądzenia 
własności na rzecz nabywcy bez zast- 
rzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę- 
ciem przetargu nie złożą dowodu, że 


"wniosły powództwo o zwolnienie nieru- 


chomości lub jej części od egzekucji, i 
że uzyskały postanowienienie właściwe- 
go sądu, nakazujące zawieszenie egze- 
kucji. W ciągu ostatnich dwóch tygod- 
ni przed licytacją, można oglądać nie- 
ruchomość w dni powszednie od godz. 
8—18-ej, akta zaś postępowania egze- 
kucyjnego można przeglądać w Sądzie 
Grodzkim. Komornik. 


Km. 54|34, 69/34 i537|85. Komornik 
Sądu Grodzkiego w Makowie Podha- 
lańskim. Obwieszczenie. W sprawie e- 
gzekucyjnej Wolfu Birnbauma w Kra- 
kowie ul. Dietla 7, przeciw Dr Eljaszo- 
wi Lutwakowi i Sabinie Lutwakowej 
w Makowie o resztę 132 zł zpn., na 
wniosek tego wierzyciela z dnia 17-go 
sierpnia i 1012 1986 — dalej w spra- 
wie egzek. Pinkasa Reinholda w Kra- 
kowie do rąk pełn. adw. Dr M. Hirsch- 
tritta w Krakowie ul. Poselska 17 prze- 
ciw Dr E. Lutwakowi o 60 zł zpn., na 
wniosek z dnia 20/6 1936 — i w spra- 
wie Michała Leona Potuczki emer. Rad- 
cy urzędu Wojew. we Lwowie ul. Ba- 
denich 7 do rąk adw. Dr Jakuba Vo- 
gelfangera we Lwowie ul. Bourlarda 3, 
przeciw Dr E. Lutwakowi w Makowie 
o 50 zł zpn., na które upłacono 40 zł 
na wniosek tego wierzyciela z dnia 
3|9 1936, ogłaszam, że dnia 26 lutego 
1937, o godzinie 10-tej w Makowie u 
dłużników odbędzie się sprzedaż przez 
publiczną licytację ruchomości zajętych 
30 stycznia 1934 — do Km. 54]34, aw 
sprawach Km. 69/34 i Km. 537/85 nad 
zajętych a to: fortepianu w kolorze 
ciemnym marki Josef Bannbam in 
Wien, 3 kilimy w desenie, bibljoteki 
ciemnej oszklonej, dywanu pluszowego. 

Wartość zajętych ruchomości wyno- 
si przypuszczalnie 1250 zł. Zajęte ru- 
chomości oglądać można w dniu licy- 
tacji na miejscu sprzedaży. Sprzedaż 
rozpocznie się nie później jak w dwie 
godziny po czasie wyżej oznaczonym. 

Zajęte ruchomości sprzedane zostaną 
przy 1 licytacji nie niżej połowy ceny 
szacunkowej. 

Do oszacowania powołuję taksatora 
sądowego Józefa Wicherka a jako znaw- 
cę wartości fortepianu, miejscowego or- 
ganistę. 

Wzywam wierzyciela Wolfa Birn- 
bauma, który dotąd składał należytości 
za ogłoszenia edyku licytacyjnego w 
tygodniku aby w ciągu 5-ciu dni ua- 
desłał załączonym czekiem należytość 


na ogłoszenie tego obwieszczenia w 

tygodniku i na doręczenia 18 zł 50 gr, 

pod rygorem skutków prawnych. 
Komornik. 


Km. 544/36. Komornik Sadu Grodz- 
kiego w Makowie Podhalańskim i w 
Suchej z siedz. w Makowie. Sprawa e- 
gzekucyjna Stanisławy Biczówny, w 
Lachowicach Nd. 351, przeciw Annie 
ze Stanków Biczowej im. własnym i im. 
małol. Władysławy i Czesława Biezów, 
Antoniemu, Franciszkowi, Stefanowi i 
Aleksandrowi Biczom 0 przymusowe 
zniesienie współwłasności lwh 786 gm 
Lachowice zaintabulowanej w 18 części 
na rzecz wyżej wymienionych przez 
sprzedaż wdrodze publicznej licytacji. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Su- 
chej mający kancelarię w Makowie 
Podhal. ul. Jagiellońska Nr 125 na 
podstawie art. 676 i 679 kpe. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 5 marca 
1987 r. o godz. 10 w Sądzie Grrodz. w 
Suchej odbędzie się sprzedaż w drodze 
publicznego przetargu należącej do stron 
wyżej wymienionych, realności lwh 786 
gm. kat. Lachowice — składającej się 
tylko z p. bud. l. k. 706 o pow. 5 ar. 
90 m°, na której znajduje się dom mu- 
rowany składający się: z piekarni czyn- 
nej, sklepu i 4 ubikacji papą kryty. 
Stajnia murowana, wozownia drewnia- 
na i piwnica kamienna. Realność ta 
może być użyta na handel i przemysł. 

Nieruchomość oszacowana została 
na sumę zł 8000, cena zas wywołania 
wynosi zł 8000. 

Rękojmia wynosi zł 800. 

Rękojmia powinna być złożona w go- 

towiźnie albo w ta- 
kich papierach wartościowych, bądź ksią- 
żeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze ma- 
łoletnich, i że papiery wartościowe przy- 
jęte będą w wartości 3|4 części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowa- 
ne ustąwowe warunki licytacyjne, o ile 
dodatkowem publicznym obwieszczeniem 
nie będą idane do wiadomości warun- 
ki odmienne, że prawa osób trzecich nie 
będą przeszkodą do licytacji i przysą- 
dzenia własności na rzecz nabywey bez 
zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpo- 
częciem przetargu nie złożą dowodu, że 
wniosły powództwo o zwolnienie nieru- 
chomości lub jej części od egzekucji, i 
że uzyskały postanowienie właściwego 
Sądu, nakazujące zawieszenie egzekucji, 
że w ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho- 
mość w dni powszednie od godziny 8 
do 18-ej, akta zaś postępowania egze- 
kucyjnego można przeglądać w Sądzie. 

Równocześnie wzywa się wszystkie 
urzędy, które to dotyczyć może do zło- 
szenia zestawień podatków względnie 
innych danin publicznych w terminie 
najpóźniej w dniu licytacji, pod rygorem 
utraty mogacego im służyć z ustawy 
pierwszeństwa zaspokojenia. 

Koszta wyciągu hip. i katastralnego 
z zamówieniem i podjęciem oznaczam 
na 8 zł 90 gr, koszta ogłoszenia obwiesz- 
czenia o licytacji w tygodniku ozna- 
czam na 30 zł a doręczeń na 7 zł 90 
gr, razem 46 zł 80 gr. 


Komornik. 


Km. 77686. Komornik Sądu Grodz- 
kiego w Limanowej Adam Garczyński, 
mający kancelarię w Limanowej, na 
podstawie art. 602 kpc. podaje do pu- 
blicznej wiedomości, że w dniu 12-go 
lutego 1937 r. o godz. 10-ej w Jodłow- 
niku, odbędzie się licytacja ruchomości, 
należących do: Stanisława Zająca, Ale- 
ksandra Romera i Jana Kapery, a mia- 
nowicie: 1 jałówki czerwowej rocznej; 
1 futra męskiego popielatego, (spód li- 
sy); i 1 cielęcia czerwonego, 8-mio mie- 
sięcznego; oszacowanych na łączną su- 
mę 530 zł. 

Ruchomości powyższe można oglą- 
dać w dnia licytacji, w czasie i miejscu 
wyżej oznaczonym. Komornik. 


Bez dachu, bez odzieży, 
bez jedzenia stoją tysiące 
ludzi przed zimą! 
Daj co możesz! 


Nr. 5 


II. Km. 994|]36. Komornik Sądu 
Grodzkiego w Nowym Sączu rew. II 


Kazimierz Porzycki mający kancelarię- 


w Nowym Sączu ul. Jagiellońska Nr 
44 na podstawie art. 676 i 679 kpe. 
podaje do publicznej wiadomości, że 


dnia 28 marca 1987 r. o godzinie 10: 


w Sądzie Grodzkim w Nowym Sączu 
odbędzie się sprzedaż w drodze publicz- 
nego przetargu ńależącej do dłużniczki 
Franciszki z Dziubanów Szymańskiej 
nieruchomość obj. lwh. 275 ks. gr. gm. 
kat. Dąbrówka składającej się z pgr. 
308|14 i 308|29 oraz domu czynszowego. 

Nieruchomość. oszacowana zostałą 
na sumę zł 9000, cena zas wywołania 
wynosi zł 6000. 

Rękojmia wynosi 900 zł. 

Każdy licytant przystępujący do prze- 
targu powinien złożyć rękojmię 
w gotowiżnie albo 
w takich papierach wartościowych bądź: 
książeczkach wkładkowych instytucyj, 
w których wolno umieszczać fundusze 
małoletnich, i że papiery wartościowe 
przyjęte będą w wartości 8|4 cz. ceny 
giełdowej. — Przy licytacji będą zacho- 
wane ustawowe warunki licytacyjne, o 
ile dodatkowem publicznym obwieszcze- 
niem nie będą podane do wiadomości 
warunki odmienne. Prawa osób trzecich 
nie będą przeszkodą dolicytacji i przy- 
sądzenia własności na rzecz nabywcy 
bez zastrzeżeń, — jeżeli osoby te przed 
rozpoczęciem przetargu nie złożą dowo- 
du, że wniosły powództwo o zwolnienie 
nieruchomości lub jej części od egze- 
kucji, i że uzyskały postanowienie wła- 
ściwego sądu, nakazujące zawieszenie 
egzekucji. — W ciągu ostatnich dwóch 
tygodni przed licytacją można oglądać 
nieruchomość w dni powszednie od go- 
dziny 8-18-ej, akta zaś postępowania 
egzekucyjnego można przegladać w Są- 
dzie grodzkim. Równocześnie na zasa- 
dzie art. 680 kpe. wzywa się wszystkie 
władze i inne instytucje publiczne po- 
wołane do zgłaszania należności z ty- 
tułu podatków i innych danin publicz- 
nych,aby najpóżniej w terminie licytacji 
zgłosiły swoje zestawienia tychże po 
dzień licytacji, pod rygorem utraty mo- 
gącego im służyć z ustawy pierwszeń- 
stwa w zaspokojeniu. Komornik. 


Km. 403/36, 2042/86. Romornik Są- 
du grodzkiego w Gorlicach Marian Ko- 
siba. Komornik Sądu grodzkiego w Gor- 
licach, mający kancelarię w Gorlicach 


przy ul. Wł. Jagiełły l. 6, na podsta- 


wie art. 602 kpc. podaje do publicznej, 
wiadomości, że celem wyegzekwowania. 
od dłużniczki p. Jetti Landau i tow. w 
Gorlicach, na rzecz wierzyciela Towa- 
rzystwa Bankowego w Gorlicach i tow.. 
sumy 57 dol. 28 ent. i t. d. w dniu 11 
lutego 1937 r. o godzinie 11:80 (nie 
później jak w 2 godziny) w Gorlicach 
w mieszkaniu dłużniczki odbędzie się 
druga licytacja ruchomości należących 
do dłużniczki p. Jetti Landau i tow., 
a składających się z kredensu pokojo- 
wego, kanapy, 6 krzeseł, szafy, lampy 
wieszącej 3 ramiennej, dwóch szaf, u- 
mywalni, dwuch szafek nocnych, biur- 
ka, psychy, kapy pluszowej, lampy wi- 
szącej kulistej, stołu z podstumentem, 
tem, kredensu kuchennego, spiżarki, 
dwóch krajobrazów i stołu. 

Ruchomości powyżej wymienione o- 
szacowane zostały na łączną kwotę 656 
zł. Sprzedaż rozpocznie się od ceny 
wywołania wynoszącej dwie piąte częś- 
ci sumy oszacowania tj. kwotę 262 zł 

gr. 

Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w czasie i miejscu wyż. ozna- 
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